
W e wsi W awrzyszewie, należącej do -Instytutu Ma- 
■rymontskiego, w dniu 19 b. m. o godzinie l l e j  z rana, 
nastąp i uroczyste poświęcenie Sfatuy M ATKI BOZ- 
K IE J, wraz z stósownem Nabożeństwem w Kościele 
miejscowym, na podziękowanie BOGU, za uśm ierzenie 
epidemji, która tu w miesiącu S ierpniu r. b. tak mocno 
się szerzyła.

Dzień wczorajszy, był prawdziwą nagrodą tak dla 
Organmistrza naszego P. Mateusza Mielczarskiego, k tó­
ry  drugie już w W arszawie  i znakomite w ystawił o r­
gany* jakoteż i dla Artysty tutejszego P. Angelo Loos, 
który wczoraj na głównej próbie tych organów, okazał 
nam całą potęgę swego talentu. Zawsze chętni do oka­
zan ia  WSftkiCzucia W' arsząwianie, zebrali się licznie o 
godzinie 4tej z południa, w Kościele Śgo K a r o l a  B o- 
romeusza, przy ulicy Chłodnej, aby się przekonać o 
wartości instrum entu, którem u z całą sum iennością od­
daliśmy sprawiedliwość; gdy zaś już Przybytek PAŃSKI 
tysiącem osób napełniony został, Pan Loos odegrał fu­
gę Bacha, elegję J. Nowakowskiego, oraz kilka fan- 
ta z ji  własnego utworu. Ogólnem zdaniem wszystkich, 
powtórzony został wczoraj ten sam o zaletach organów 
wyrok, jaki już poprzednio przy odbiorze tychże, wy­
rzeczony był przez najpierwśzyćh znawców.' To samo 
zdanie, rów nie zaszczytne jako i pochlebne, objawiono 
dla gry Pana Loosa, który dał się już poznać niejedno­
krotnie, a ostatecznie wczasach wykonywania w tymże 
Kościele, a m ianowicie w święcą, różnych dzieł relig ij­
nych muzycznych, które obecnie z powodu Adwentu, 
chwilowo wstrzymane zostają.

Jutro, oraz w następujący Piątek i w Sobotę, przy­
padają Suche dni.

W wykonaniu postanowienia Rady Adm inistracyj­
nej Królestwa z dnia 24 Paźdz: (5 Listopada) r. b., Sąd 
Pokoju Okięgu Siennickiego, dotychczas w mieście 
Siennicy  urzędujący, z dniem 20G rudnia (1 Stycznia) 
1852/3 roku przeniesiony zostanie do m iasta Mińska 
w tymże Okręgu, i w temże mieście Mińsku w dotych­
czasowym zakresie swej jurisdykcji Sądowej na cały 
O krąg Siennicki, z dniem powyższym jurisdykcję Sa­
dową, rozpocznie. ' “ .

_,;^ arz<łd  ^  arszawskiego Ober-Policmajstra, wezwał 
W iktora R ausz, b. Kupca tutejszego, który w r. 1847 
wydaliwszy się za paszportem do m. Hamburga, dotąd 
m e powrócił, ażeby w ciądu 6ciu tygodni od daty obe­
cnego ogłoszenia, zgłosił się do najbliższego Urzędu 
Policyjnego i bytność swą zameldował; a to pod rygo­
rem  art. 340 i 341 Kodexu kar głównych i poprawczych.

J Anna Gorłow, Małżonka Jenerała-M ajora Ober- 
Policm ajstra miasta W arszawy, wyjechała do Nowej 
Alexandrji.

Jan Steinbrich, K om ornik przy Trybunale Cywilnym 
onegdaj zszedł z tego św iata, w wieku lat 63. W ypro­
wadzenie zwłok Jego z K aplicy przy Kościele X X . W  
mimkanów, na sm ętarz Powązkowski, odbędzie się  
dzis o godzinie 3cicj z południa; na które, Fam ilja, K o ­
legów i P rzyjació ł, zaprasza.

W dniu pierwszym b. m., K ościół XX. Kapucynów  
w W ar'szawie,smutny ale za jmujący obraz przedstaw iał. 
Liczne grono Osób przybyło oddać ostatn ią posługę 
zm arłej w d .28z. m., A nnie zS tam irow skich, M ałżonce 
Rzecz: R. Stanu Kajetana Suchodolskiego, Członka Se­
natu. Nie same wymagania społeczenskie przywiodły 
do Świątyni tak liczne zebranie, postać otaczających tłu ­
maczyła dokładnie, że poszanowanie dla zacności zm ar­
łej zostatriiem  pożegnaniem przynieśli. S pełniła też; 
ś. p. Anna  zadanie życia niewiasty; z domu Ojców wy­
niosła głębokie Świętej W iary  pojęcie, w yrobiła w so­
bie jasne i trafne o rzeczach sądzenie, um iała szczęście 
innych z wylaniem podzielać, a skupiać w duszy uczu­
cia przykrości nieodstępnych od życia, żeby im drogę 
do serca osób ukochanych zamykać. Nie dziw, żę w tą- 
kiem usposobieniu rozlała spokój i szczęście na półw ie- 
czny blizko związek m ałżeński, stosunki przybranego 
macierzyństwa, pokrewieństwa, przyjaźni, Czcigodna 
pam ięć zm arłej, wedle słów przy je j zwłokach wyrze­
czonych, nie zagaśnie w uczuciach owdowiałego M ał­
żonka, przybranej Córki, Przyjaciół, ani w sercach 
z wdzięcznością bijących podh  ''item  \ X .  Kapucynów. 
Jej wprawdzie ręka niosła ofiary i zdobiła Ołtarze PAŃ­
SKIE; oddali je j leż XX. Kapucyni świątobliwie cześć 
ostatnią, nie dozwalając w niczem udziału najem nej u- 
słudze;^ ale kiedy XX. Kapucyni nie gromadzą dosta­
tków, i wedle reguły dzielą się choćby ostatkiem z u -  
bóstwem, pamięć dobrodziejstw przez nich przy wiedzio­
na, to wdzięczność wspomożonej niedoli otaczająca zm ar­
łej grobowiec.

Dowiadujemy się przypadkowo, że na wiosnę tego 
roku, w dobrach swoich nad Niemnem, w K rólestw ie 
zakończył nader pożyteczne życie, ś. p. Gustaw Henke\ 
b. Urzędnik do szczególnych poruczeń doprzedm iolów  
leśnych w Kom: R. P. i Skarbu, Professor leśnictw a 
w Instytucie Marymontskim, Kawaler Orderu Śgo S t a ­
n i s ł a w a  kl: III. Rodem Niemiec, Henke przybył tu 
do kraju już w pełnym  wieku nauk i wiadomości;" wy­
uczył się tak doskonale języka, iż potrafił zapełnić w li­
teraturze leśnej, brak elem entarnego i praktycznego 
dzieła: 0 urządzeniu lasów, jakiego dotąd krajowcom 
zby wało. Prócz tego, pisał wiele rozpraw  w przedmio­
cie Gospodarstwa leśnego, noszących na sobie cechę 
wielkiego wypracowania i znajomości rzeczy. W ykład 
jego łatwy, jasny i nader pożyteczny, wykształcił u nas 
wielu zdatnych Leśników. Słowem Człowiek ten poło­
żył ważne bardzo w kraju zasługi, którym m iło na-tg^
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na tem miejscu chociaż spóźnioną (nie z naszej winy), 
oddać sprawiedliwość. Spodziewać się należy,^ że któ­
ry, z Kolegów zmarłego, poda do wiadomości publi­
cznej, szczegółowy życiorys tego zasług pełnego Czło­
wieka. .........................

Wczoraj ukończono ciągnienie 5tej klassy Lot er] i 
klassycznej, a z niem ustał .i ogólny interes, który 
wszystkich do Ciekawości i nadziei pobudzał. W cią­
gnieniu tem, odbytem w zwykłym porządku i w o b e c  
delegowanych ze strony władz rządowych Osób; zaś z.e 
strony Obywateli w obec W. Karola Malcze, ostatnia 
największa wygrana, to jest 2 ,000 rs., które do dnia o- 
Statniego pozostały w kole, padła na Nr 12,759, na p ią t­
k i,  u Mozesa w Biały; inne zaś wygrane, padły jak 
■następuje: rs. 500 na Nr b,780 u Feigenblatta  w Wat - 
szaw ie. P o r s . 2 5 0 :  na Nr 5,370 w Horowitza w Lu­
blinie; na Nr 3.670 u Goldbluma w Piotrkowie; na Nr 
7 ,479  u Dawidsohna  w W arszawie; na Nr 15,909 u 
Leszczyńskiego  w W łocławku; na Nr 16,431 u Nelke- 
naw W arszawie; na 17,666 n W ertheim aw  W arsza­
wie; na Nr 19,544 u Dawidsohna w W arszawie. Po 
t s .  100: na Nr 2,392 u Opoczyńskiego w Łęczycy; n a  
Nr 3,184 u Mozesa w Biały; na Nr 6,710 u Mozesa 
W'Biały; na Nr 6,937 w Kantorze Głównym; na Nr 
8,517 u Ne llf en a w W  ar szawie; na ;Nr 9,35.9 u Silber- 
ber go w Stopnicy; na Nr 14,117 u Rosena w W arsza­
wie; na .Nr 17,942 u Giinsberga w Międzyrzecu. Re­
sztę objaśnia dołączająca się do Kurjera, tabelka. P o ­
nieważ wiemy ile każda wygrana w Loterję obcho­
dzi grających, donosimy przeto, że rubli s. 45,000 
które p a d ł f n a  Nr 11,729, w piątkach; w Kantorze P. 
Neumana \\ Siedlcach, dostały,się jak następuję: Pier­
w szą  p ią tkę , wygrał Szam a, kramarz, trudniący się 
handlem obuwia w Siedlcach; drugą, małżonka b. Re­
wizora skarbowego, Powiatu Siedleckiego; trzecią, 
Kacper Wolanin, sołtys,, włościanin ze \ys\ Zbuczyna  
w O kręguS ie d k c k m i&dq której.to.p ią tk i przypu&cil 
Szsiedm  osób, wszystkich w ogóle % klassy niezamo­
żnej, jużutcudniącyeh się rolą, już handlem; czwartą, 
Nauczycielka szkółki elementarnej płci żeńskiej w Siedl­
cach; a p ią tą  jedesoź jfatronó\y przy Trybunale Cywil­
nym Gubernji Lubelskiej, 'w Siedlcach zamieszkały. 
Tak w.ięc,jeżeli kiedy, jo  w tem ciągnieniu, Fortuna 
musiała, sobie .cichaczem odwiązać oczy, gdy z taką 
trafnością rzuciła, dąry swoje, po największej części, 
pomiędzy biedne rodziny.

W Rydz.t, istnieje Kassa wsparcia wdów i sierot po 
Artystach muzycznych. Na korzyść tej dobroczynnej 
Instytucji, wykonane być miało w d. 23,z. m. (5 b. im), 
w  Świątyni Katedralnej miejscowej, wielkie Orato- 
rjum : Stworzenie Św iata, J. flaydena.

Z obserwatorjum Kurjerka, widzimy już na horyzon­
cie zbliżającą się, do nas gw iazdę. Nie jest to żadną nie­
znana planeta, ani kometa, która Leverriemu, Hindo- 
w i  albo Gasparisowi, sławy nowego odkrycia przyspo­
rzy, ale po prostu owa od 19lu wieków, 1852 razy po­
wracająca gw iazdka, która nam blizką W ilję  i święta 
Gód zwiastuje. Owoż wszystko przygotowuje się do tej 
uroczystości w W arszawie. Po sklepach widziemy

mnóstwo nowości, galanterji, ozdób i ubrań świeżych. 
Piernikarze  pieką swoje wyroby w nadzwyczajnych ilo­
ściach. Cukiernicy  urządzają, wystawę słodyczy różne- • 
go rodzaju. Piekarze  zakupują, wcześnie najprzedniej­
szą mąkę na wypiek strucli i mazurków. Po sklepach 
korzennych  już są wszędzie świeże bakalje. W sk ła­
dach rossyjskich  wyborne kaw jory  i inne postne pre- ł 
parafy, Rybaki i Rybaczki znoszą się z swemi liwe- 
rantaini, aby podczas W ilji zebrać co można rekinów  
W iślanych. Warczanych, Narewskich, albo z sadzawek 
i stawów.. Zacne Gospodynie donoszą mężom i służą­
cym swoim, że wkrótce będzie dzień porządku w domu. 
D ziatw a  weseli się ze wszystkiego; weseli się że będzie 
gw iazdka , weseli in ieporządku, jaki w domu dla za- 
prowadzenia porządku  przed-świątecznego, koniecznie 
zrobić wypada. Słowem wszystko już żyje in sp e  Świąt 
i kolendy. -

Nakładem Składu nót muzycznych Bernsteina  przy 
ulicy Miodowej pod Nrem 483. wyszedł Bukietu Melo- 
d ji, serja 2ga Nr 7, obejmujący wyjątki z opery Doni- 
zettego, pod tyt: La Favorite; cena exemplarza kop. 45. 
Oraz ulubione Kontredanse maskaradowe, skompono­
wane na fortep.jan przez Jana Straussa, syna, wyszły 
nakładem powyższego Składu; cena exempt: kop. 30. 
Sprzedają się we wszystkich Składach nót w W arsza­
wie, i na prowincji. . . .  **

Pospieszamy donieść zwolennikom muzyki i talentu 
pierwszego fortepjanisty a artysty naszego P. Antonie­
go Kątskiego. iż tenże w przyszły Piątek  da się nam 
słyszeć, i odegra: Koncert Biesa; $ymUm\<;Bethowe- 
na, ułożoną przez siebie na fortep.jan; oraz Sonatę w ła­
snego utworu; i nakoniec Scherzo  z 2giej Symfonji na 
orkiestrę, przełożone przez niego na fortepjan. Już same 
dzieła zapowiadają nam jeden z piękniejszych koncer­
tów; co się tyczy wykonania, o tem nie mówimy, bo 
dosyć zdaje się będzie, jeżeli uprzedzim. zacnych W ar­
szaw ian, iż wszystkie te dzieła odegra Kątski.

Wczoraj złożono w Redakcji Kurjera  od Obywatela 
powracającego z zagranicy, rs. 10, dla sierot po chole­
rycznych.—  Od Pelagji rs. 1 i dwie sztuk starej bieli- 
lizny; oraz od N. kop. 30 i paczkę szarpi, dla Kaleki 
przy ulicy Leszno Nro 655.

Xięgarnia S. Orgelbranda przy ulicy Miodowej S r  
406, odebrała nowe dzieła, Ł ukaszew icza : Dzieje Ko­
ścioła llelweckiego, w Małej Polsce, rsr. 3 kop. 60; 
Tajemnice społeczeństwa , wykryte w sprawach kry- , 
minalnych krajowych i zagranicznych, tomów 6, rs. 6 
kop. 30.

Niepodobna opisać zapału, z jakim Panny Neruda, 
na wczorajszym koncercie przyjmowanemi były. Pan­
na W ilhelm ina  w pośród bezprzykładnych oznak zado­
wolenia, powtórzyła na żądanie. Fantazję Ernsta  dwa- 
kroć, a śpiew: Morawian trzy-kroć; a zakończyła hu- 
moręską, więcej nic dodać nie możemy; kto ją  wczoraj 
słyszał, ten zapewne będzie usiłował zdać sobie sprawę 
z wrażeń i zachwytu, jakiemi ow ładnął jego duszę, ten 
zadziwiający jenjusz! mówimy, będzie usiłow ał, bo za- j 
prawdę iiie tak to snadnie pojąć, aby dziewica dopiero 
w rozkwicie młodości, już zdobyła wieniec rozgłośńej
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sławy, po który poważają się. sięgać tylko piistrzę potę­
żni pracą, sztuką i doświadczeniem. Z żalem opuszcza­
liśmy wczoraj miejsca w Teatrze Wielkim, cudna har- 
mopja i śpiew duszy’ Panny ’W ilhelminy, ciągle pona­
wiał się w naszej pamięci;, smutno nam było ż e s ię jp ż  
koncert skończył; gdy o to dzisiaj dowiadujemy się, i 

* z niemałą przyjemnością donosimy o tern naszym Czy­
telnikom, że i dzisiejszego wieczora, na powszechne a 
usilne żądanie, danym będzie koncert Panien N eruda, 
którego, zmianę programatu, afisz ogłasza. Usłyszymy 
Więc jeszcze, te porywające tony, za co winniśmy nie­
wymowną wdzięczność, Dyrekcji Teatrów. Wczoraj 
Panna W ilhelmina  przywołaną została 23-kroć, Am elja  
14-kroć, M arja  10-kroć i Pan D obrzyński 2-kroć.

Komitet Resursy K aliskiej, zawiadamia. Członków 
Resursy: iż w d. 31 b. in., 1 i 2 Lutego r. p. 1853, będą 
mjały miejsce bale Resursowe, z których jeden to jest 
dzień 1 Lutego r. p. przeznaczony został na bal kostiu­
mowy dziecinny.—̂  V ice-Prezes Resursy Kaliskiej, Radca 
Dworu Meerfeld. DyrektorSek: B iedrzyński.

Romuald S zczyg ie lsk i, Lekarz, po powrocie z zagra­
nicy, obrał stałe zamieszkanie w mieście Chełmie.

W e F rancji ceny zboża  przybierają, i zdaje się, że 
na rachunek domów frańcuzkich  w portach Bałtyckich  
i Niemieckich  zrobią się znaczne kupna. —  W  Amster- 

e> dam ie  ceny się podniosły: ale wysokie żądania sprze­
dających, tamowały obrot interessów.—  W Hamburgu  
przeszło 6,000 łasztów w jednym tygodniu zostały po 
coraz wyższych cenach rozerwane.—  Doniesienia z Ame­
ryk i, zwiastują ruch podobny, może jeszcze gwałto­
wniejszy, z powodu że zasoby portowe są szczupłe, a 
zbliża jąća się zima, dalsze dowozy przetnie. Sprzedaż 
ihąki i pszen icy  ma tam już miejsce prawie bez względu 
na gatunki.—  W takiem położeniu rzeczy, targi Gdań­
sk ie ., niepamiętne przybrały ożywienie; a trzymający- 
zboże, formują żądania przesadzone nad wszelki sto­
sunek z pozycją jakkolwiek świetną targów A ngiel­
skich. —  Z tego powodu ceny otrzymane nie są urzę- 
downie notowane.—  Mówią o skontraktowaniu 100 łasz­
tów pszenicy podobno Lubelskiej, 133/4 wagi z dostawą 
na wiosnę po 515 guld:; jak równie rozeszła się wiado­
mość, że partja bardzo pięknej G ostyńskiej funtów 
ważącej pszenicy, otrzymała wyżej 550 guldenów. Od 
wielu iat nic mieliśmy ani podobnych cen, ani podo­
bnych widoków.—  Sprzedano z wody pszenicy łasztów 

, 211. ze spichrza łasztów 136. Płacono za łaszt z wody
125 funtów do 1-30, po guldenów 450 do 490, czyli 
korzec W arszaw sk i od rs. Skop. F/ z Ao  rs. 5 kop. 45; 
ze spichrzu od 130funtów do 132, po guldenów 450 do 
-525, czyli rs. 5 kop. 71/z do rs. 5 kop. 92- —  Gdańsk, 
d. 9 Grudnia 1852.—  Makowski, Kendzior et Cornp.

Listy z Londynu  z dnia 7go b. m., donoszą o nowem 
podwyższeniu 2-szylingowym na cenach pszenicy.

A n g i .j ą . —  Izba wyższa zatwierdziła wniosek Lorda 
Harrowby, przychylny wolnemu handlowi. Minister 

i1 Lord Malmesbury uwiadomił Izbę o uznaniu Cesarza
Francuzów  przez rząd Angielski. —  Jedna z fabryk 
w Birm ingham  otrzymała dostawę szóstej części nowej

brązowej mogety frąncuzkiej, resztę oddano pięciu 
handlowym domom francuskim . —  Lord F ran kfo tt, 
skazany na cieżkie więzienie, traktowany jest jak zwy­
czajny przestępca; nie chodzi tylko w deptaku i nie sku­
bie konopi, bo wyrok nie nakazał przymusowej roboty, 
ale za to musi płacić na swe utrzymanie 12 szylingów 
tygodniowo.

A c s t r j a . —  P. B rack  wyjedzic do B erlina  z Sekre­
tarzem legacji.

Rełgja .;— W  B ru xelli wieść chodzi, że z F rancją  
zawarty został przygotowawczy traktat handlowy.

F rancja .  P a ryż 8go G rudnia. — Senat miano­
wał komissje do obu projektów uchwały.—  Listę cy­
wilną Cesarza. naznaczą zapewne na 24  iniljony: do- 
dadzą jednak do niej 4m iljony na utrzymanie gmachów, 
dóbr, fabryk, lasów i korony, oraz 1 miljoń dla b. k r ó ­
la H ieronim a, 250,000 dla jego syna Xcia Napoleona, 
200,000 dla Ńiężnej M atyldy. —  Prezydent podpisał 
200 nowych ułaskawień dla mało znanych' skazanych 
politycznych, na ich własną prośbę. Spodziewają się 
też pozwolenia powrotu do F rancji dla wielu zńakomit- 
szych wychodźców. Nastąpi to jednak ledwo w końcu 
r o k u .—  Wkrótce M onitor ogłosi liczne mianowania 
le g ji honorowej.—  Cesarz był wczoraj na przedstaw ieniu 
opery w łosk iej.—  Ministerjum stanu nie będzie rozdzie- 
lonem, jak głoszono, na polityczne, które miano oddać 
Vice-Prezesowi rady stanu, i na Ministerjum domu Ce­
sarskiego; P. Fould wkrótce połączy tytuł Ministra 
stanu z tytułem Ministra domu Cesarskiego,—  Abd-el- 
K ader  jutro wyjeżdża d p M arsyIji; przy odjezdnem do­
stanie w darze pałasz wartości 25,000 fr. W B russie  
pobierać on będzie od rządu francuzkiego  100,000 fr. 
pensji rocznie.—  Komissja Jenerałów i Radców stanu, 
układa teraz stanowczą organizację A lg ierji. Utworzyć 
mają też kompanję podobną do W schodnio-Indyjskiej, 
która ma wielki wpływ wywrzeć, a nader korzystny na 
kolonizację A lg ier ji; na czele tej kompanji ma stać P. 
M iris, dziś właściciel Constitutionnela  i P a ys .—  Po­
dajemy tu wykaz dóbr korony należących do zarządu 
listy cywilnej: 1) pałace: Tuileries  z domem przy u - 
licy R ivo li Nr 16, pałac przy placu Vendome, L u w r, 
pałace E ty  see, P ala is-R oya l z przyległościami; 2) zam­
ki, domy. budynki, ziemie, folwarki,  lasy składające 
posiadłości: W eikal, M arly, St. Cloud, Meudon, S t. 
Germain en Laye, Compieghe. Fontainebleau , Ram- 
bouillet, Pau, S tra sbou rg , V illeneuve-l'E tang, Lamo- 
the-Beurron, Grillere; 3) fabryki:  S evres, Gobelins, 
B eauvais; 4) skład mebli i ruchomości korony na wy­
spie des C ygnfs; 5) lasy: Vincennes, S enart, D our- 
dan, Laigne .—  Monitor ogłosił dekret rozkazujący bić 
monetę złotą, srebrną i brązową pod stępieni Cesarza.
—  Na kolumnie Vendome, postawić mają statuę rzeź­
biarza Chaudet przedstawiającą Napoleona 1, w stroju 
koronacyjnym. —  W’ swym majątku Menars, um arł 
znany z procesu o wziątki Pan  Teste, były Minister 
Ludw ika-F ilipa, oraz P. PeH aprat. jeden z najbogat­
szych kapitalistów —  Renta spadła znowu o
60 centymów. —  Xiądz Bonnard, Misjonarz w Tong- 
K ingu, zóstał ścięty d. 1 Maja r. b. za M iarę  CHRY- /
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STUSA. Nowy ten Męczennik, urodził się w dyecezji  
L yońskiej, i należał do Zgromadzenia Missji zagrani­
cznych. W r. 1849 udał się do Tong-K ingu.

Prdssy.—  N owy P ose ł  A u strjack i, Hrabia v. Thun, 
przybył do B erlina, i już przedstawił się Prezesowi ra­
dy Ministrów. —  Izby zajmują się mianowaniem ko- 
missji dla rozbioru przedstawionych im projektów do 
praw.

H iszpania .—  W M adrycie, spodziewają się wpro­
wadzenia w wykonanie nowych zmian w ustawie, na­
w et bez kortezów; dekreta zapewne wkrótce ogłoszone-  
mi będą. —  Przy odczytaniu dekretu rozwiązania kor­
tezów, oddział grenadjerów wszedł do sali posiedzeń, i 
deputowanych z niej oddalił. —  Dziennikom zabronio­
n o  dekretem rozbierać projektów ustawy.

W ło ch y . —  Wed łu g  raportu Ministra skarbu, budżet 
S a rd yń sk i daje następne cy fry: wydatków 1 4 6 ,8 1 1,Q73 
fran:, dochodu 1 0 7 ,4 8 1 ,3 7 0 , 'deficyt 3 9 ,3 2 9 ,0 7 3  fran:. 
M ów ią, że nowe podatki wyniosą do 14 miljonów fran:. 
Deficyt ogólny wraz z nadzwyczajnym wynosi na 1853  
rok, przeszło 47 miljonów fran:. —  Izba Turyńska  za­
twierdziła nowe prawo celne.

R o z m a i t o ś c i . —  Słynna olbrzymia roślina Victoria  
reg ia , jest rośliną jednó-roczną; co rok z nasienia roz­
mnaża się.—  Komitet dobroczynności Paralji Śtych M i­
c h a ł a  i G c d u i . i  w B ruxelli, rozdał w r. b. 1,297 koszul 
męzkich, żeńskich i dla dzieci płci obłej; 2 95  kołder,  
2 7 2  sienników, 56  powijaków i innych potrzeb n iem o ­
wlęcych, 157 bluz, 188 sukien, 1 ,236 miar węgla,  
5 4 ,2 0 0  miar. torfu, 531 partji słomy. 8 1 ,1 6 0  funtów 
ehleba, prócz przeszło 9 .00 0  franków w gotowiznie. —  
W Londynie, na drzwiach wielu biur i magazynów, czy­

tać  można następujące charakterystyczne ostrzeżenie:
” Do człowieka w interesach, w godzinach załatwiania 
in teresów , tylko w in teresach  się udawaj: kończ z nim 
szybko in teres, a wracaj do własnych in teresów , aby i on 
miał czas kończyć swoje in teresu ." —  Jeżeli lubisz ży­
cie,  nie trwoń czasu, bo życie z czasu się składa.—  "Czy 
ty wiesz co to jest Cybella?" zapytano młodego chłopca. 
»W iem”, odrzekł, "jest to czerwona główka, którą s ie ­
kają z masłem do przekładania h u zarsk ie j pieczeni.”

PRZYJECHALI do WARSZAW Y.
Białostocki Stan: Oliy: z Siedlec nr 556; Bielicki Jan Ob: z. Doma- 

radzynanr 556; Buczka Ant: Rzeźnik z T orunia n r9 5 0 ; Cieszko­
wski Paw : Obyw: 7. Bruxelli nr 414; Jezierski W łady : Hr. z So- 
bień; Ledóchowski Jan Hr. z Ł askarzew a; Matećki Nepo: Obyw: 
z Kopojna nr 584; Małecka Emilja Oby: zA bram ow ić nr 626; Sul- 
nicka M arja Żona Urzęd: z P a ry ża  nr 1674.

11'yjei-hali: Bonk Jan Kup: dó Gdańska; DobekEuge: Ob: do Le­
śnicy; Frankow ski Fel: Oby: do Chlewni; Baronowie Gejsniar Alex: 
Rotin: G w ardji, i A leky Porućz: M arynarki dollściługa; Małowie- 
ski Mich: Oby: do Kryski; Mierzejewski W inc: O byw: do Pułtuska; 
Sapieha Paw : X żę do Gub: Grodzieńskiej.

_  O O I I I E S I E W I A .
W dniu 3 /15  Grudnia r. b. i dni następujących, zawsze od go- - 

dżiny 10 z rana , w  Sklepie pod N r 440 przy ulicy K rak.-P rzed- 
miescie, w prost domu JVV. W ernera , sprzedaw ane będą w  dro­
dze licytacji, rozm aite TOW ARY G alanteryjne, Porcelana, Szkła, 
Brązy, Z egary, Zabaw ki dziecinne, it. p. rozliczne szczegóły; o 
czem in teresow aną publiczność zawiadamia się.

A rty llery jsk i Garnizon W arszaw skiej A lexandrow skiej Cytadel- 
li, niniejszem zaw iadam ia, iz w  d. 9 /21  Grudnia r . b., odbyw ać się 
będzie przy tymże Garnizonie o godz: 10 rano, licy tacja na sprze­
daż za gotowe zaraz płacić się m ające pieniądze, ■ UBIORÓW  na 
konie, a m ianow icie: Ł ęków  od siodeł z rzemiennemi popręgami, 
strzemionami i t. p. 23; P rz y k ry ć  czarnego safjanu, obszytych 
szerokim lampasem 23; Poduszek czarnego safjanu, obszytych 
w ązkim  lampasem 23; Potnikow  obszytych czarnym safjanem 23; 
Uzdeczek z przynależnym  do nich przyborem  23; Pasów  pocho­
dnych z przynależnym do nich z nowego sreb ra  przyborem  23; 
Pasków  23; Rogów od prochu 23; Podsypek rogowych z opraw ą 
nowego sreb ra  23; Juk  2; Potników z przykryciam i 2; P rz y k ry ­
cie na ju k  1; K otłów  miedzianych z pokryw kam i 2; Maźnic dę­
bowych z obręczami 2. M ający przeto chęć kupna lakowych, 
winni zgłosić się do Cytadelli w w y ż  oznaczonym czasie; zaku­
pione zaś rzeczy, każdy zakupujący, może natychm iast zabrać, 
za poprzedniem złożeniem pieniędzy r s . lk .5 7 V *  za gazety, i po 
kop: 2 z rubla, dla zap ła ty  taxatorom .

W  handlu W in i Korzeni, dawniej pod lirmą N . Sznajder, pod 
N r 1249 p rzy  ulicy N ow y-S w ial będącym , p rzy  nadchodzących 
Św iętach Bożego Narodzenia, wszelkie T O W A R Y  tak su ­
che, jako też sta re  H I .Y A  w ęgierskie, po 80 do 100 lut m ają­
ce, W ina trancuzkic, Miody i L ikw ory , tak w  w iększych, jako 
też w  mniejszych partjach , śą  za nader przystępną cenę do sprze­
dania.—  Handel ten od la t kilkunastu w tern samem miejscu exy- 
stu jący , może być tak ry czałtow o , jako  też częściowo, pod ko- 
rzystnem i warunkam i sprzedanym.

Onegdaj, w  przechodzie Z ulicy O grodow ej, Solną na Leszno, Zgu­
biono PELER Y N Ę od salopy, czarną, ko rto w ą, podszytą mieniącą 
m aterją . Ł askaw y Znalazca raczy  takow ą oddać pod N r 828 przy 
ulicy Ogrodowej, do Gospodarza domu, za stosow ną nagrodą.

^  Z pod N r u 1582 k, p rzy  ulicy Jerozolimskiej, w ybie­
gła w dniu 8 b. m. H Ł A C 2 5 M L A  kara , cztcro-miesię-. 

zna. Kto ją  odprowadzi, otrzym a stosowuą na erode.
U'lUUinillli'llillinillilimii.ininiiiiiimwim»u*miiiirTi.iiiMii „ i.., -  ..............V* H \g \ ą v\H VfH 'fiAiYS'Y

..... . ;

. W e Środę, dnia 3 (15) Grudnia r .b ., rozpocznie się w d o - L  
|m u  przy ulicy Sto-K rzyzkięj pod Np 1339, o godzinie lO tejl 
gz rana, LICYTACJA XI.\KEK. i JlYCTY po~ 
| ś .  p. I)i •ze J l a l c z i i .
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BOBKOWI kołnierz, rzadkiej piękności, dopiero przy w ie­
ziony zS yberji; Błam Lisów syberskich pod salopę; A lgierka nowo- 
zrobiona, z bobrowym kołnierzem i okładem; Płaszcz podbity s a p a ­
mi najlepszego gatunku; dw a Kołnierze bobrow e używane; Fepniu- 
a rk a  brylantow a, i Fortępjan . fabryki Zdrodowskiego, są do sprze­
dania, z powodu w yjazdu, zą bardzo pomierną cenę. W iadomość 
przy  ulicy Długiej pod N r 5-89; wejść w  bram ę na praw o, na 2gie 
p iętro  od frontu.

Z powodu w yjazdu, je s t do najęcia od N owego-roku, M I E -  
S J B I I A Y I E ,  składające się z3ch Pokoi, Salonu z balkonem, 
Kuchni aug:, pod N r 902 przy ulicy Chłodnej, na Im piętrze, 
świeżo restaurow ane; do tego mieszkania są  dw a wchody.

Dziś rano-zimna stopni 2. W czoraj -w południe ciepła 2.
Dziś rano w ysokość,w ody na W ille  stóp 5 cali 6.
TEATR W IELKI. Dziś, Koncert (jak w yżej). Tańce Perskie.
TEATR ROZMAITOŚCI. Ju tra , Zam ek na cza rn e j skale. 

Zoe. • D w a j bracia.
Dziś i codzicń w gmachu W arszaw skiego T ow arzystw a Do­

broczynności : obraz Chozroe D uzi, p rzedstaw iający" T rzy  Mę- 
czcm iiczki.

% jam Ki nuoniiii. m
^ 'U d z ie la  LEKCJE Tańców.—  Mieszkanie jego przy u licy%  

i Długiej pod Nrem 590, w  domu W . T yzlera, na pierwszem j / f  
piętrze od frontu, w prost domu E ie rta . %

W  D rukarni K urjera W arsz :.—  Wolno drukować. W arszawa d. 2 (14) Grudnia 1852 r.—  Starszy  Cenzor, Radca D w: L.T.Tripplin.


